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[ 2 | L 10 B^£dnoszenle do domów 40 gr 
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Rekopleów zarówno otytych Jak | e l -
rzuconych, redakcja nie zwraca. 

Łódź poniedziałek 10 ma<a 1937 r. 

CENY OGŁOSZEŃ: 
frzed teketem LJ. 1-roi atrona 40 fT. 

ca w. m-m 1 lam. atr: 6 tam: w tekście 
tO &t„ nekrologi 25 gr., zwycz. 15 gr. 
strona 10 tamów. drobne 13 gr: za wy­
raz, dla poszukujących pracy 10 gr.. 
najmniejsze ogłoszenie 1.20 pr., dla 
bezrobot. 1 zŁ Ogłoszenia dwukolorowe 
t 50 proc: drożej, ogłoszenia zagranicz­
ne | trójkolorowe o 100 proc. drożej, 
ogłoszenia adwokatów ryczałtem 35 zł. 
'enr ogłoszeń niedzielnych aa o 35 proc 

drołsze. 
ia 1 w. mm. w 1 łamie azer. 70 mm. 
(atrona < łamów), w wydaniu prowin­
cjonalnym 75 gr. Za termin druku 

1 treść ogłoszeń administracja 
nl« odpowiada, P. K_ O. Kr. 602.880 
Opłata pocztowi niszczona (ołówka. 

1*1 im o deszczu n a froncie biskajskim 

KOMUNIKAT „RZĄDOWY". 
MADRYT, 10,5 — Union Radio nada­

ło wczoraj wieczorem dwa komunikaty u-
rzeUowe ministerstwa wojny oraz minister 
stwa marynarki i lotnictwa. Pierwszy z 
tych komunikatów donosi o strzelaninie' i 
kanonad Jie bez następstw na frontach środ 
kowym,..wschodnim i astury.jskim. Na fron 
cie północnym na odcinku Guipuzcoa wo j ­
ska rządowe ouparły nieprzyjaciela pomi­
mo sMnego z jego strony* nacisku. Samolo­
ty powstańcze dokonały lotów bombardu­
jących nad strażami tylnymi wojsk rządo­
wych. Na innych odcinkach nic szczegól­
no. 

Drugi komur.ikat podaje, że na odcin­
ku północnym !o*r.ictwo rządowe bombar 
Jowalo Bricia i przycję nieprzyjacielskie 
na odcinku Burgos. Na froncie środkowym 
trójmotorowicc rządowy bombardował fa­
brykę broni w Toledo Na froncie południo 
wym eskadra rządowa bombardowała w 
godzinach popołudniowych koszary w Kor 
dobie. 

KOMUNISTYCZNE „MAŁŻEŃSTWA" 
W HISZPANII. 

PARYŻ, 10.5 — Jak donoszą z Hiszpa-
n " , w okręgu Estramadura rząd czerwony 
wprowadził system 10-dniowych „mał-
teftBlw", które automatycznie'kończą się 
P° tym terminie i mogą być przedłużone 
"a dowolny okres jedynie za zgodą obu 
stron zainteresowanych. 

CORAZ BLIŻEJ BILBAO.. 
SALAMANKA, .10.5 — Komunikat głó­

wnej kwatery powstańczej: Na froncie'-bi-j 
skaj»|kim nocy.ubiegłej nieprzyjaciel skon 
cpntrował kilka batalionów na froncie Sol 
lube i po intensywnym przygotowaniu ar­
tyleryjskim usiłował posuwać się napłzYid, 
Zf>s,<ał jednak energicznie odparty, pozosta 
wiążąc wielu zabitych. Niepogoda utrud-

Rajskie życie ks. Julianny 
• H i j e i m a l l o n h a . • • • 

LONDYN, 10. 5. — Księżniczka Julia­
na holenderska i ks. Bernard przybyli 
wczoraj do Harwich na pokładzie okrętu 
wojennego „Oelderland", skjąd odjechali 
do Londynu. 

niała ruchy wojsk, jednakowoż powstań­
cy posunęli się naprzód, przekraczając na 
odcinku na-zachód od Gnernica miejscowo 
ści U»ar tedeMugica : i Besanguiz. "Zdoby­
to również wzgórza 329 i 333 na odcinku 
Amore Dieta. Nieprzyjaciel usiłował odzy­
skać utracone na tym odcinku pozycje. 
Podjęty.przezeń po.si lnym.przygotowaniu 
artyleryjskim atak, odparty został ze stra­
tami. Na odcinku Machichaco zdobyliśmy 
całą baterię obrony nadbrzeżnej. Na fron­
cie madryckim na południe od Toledo nie 
przyjaciel usjłował zdobyć utracone w 
dniach, ostatnich pozycje. Podjął on atak, 
wspierany przez 12 czołgów,, został jednak 
odparty z ciężkimi stratami. Na froncie 
armii południowej nieprzyjaciel bombardo 
wał ponownie Kordobę, wyrządzając wiel 
kie szkody, W sanatorium dla chorych na 
paludyzm 6 • osób cywilnych odniosło ra­
ny. 

Nowe 
znaczki koronacyjne. 

dzisieis z eg o-I -ciągnienia 
WARSZAWA, 10,5 — W dniu dzisiej­

szym padły główne.wygrane na n-ry; 
10,000 zł. — 39553, 101212 
5,000 zł. — 18704, 51678, 118076 

.2,000 zł. — 3092 11090 62852 73898 
128554 133945 188807 

1,000. zł. — 6 7 3 4 12481 31919 
42239 45653 49140 56947 67954 
72565 86913 94996 1U5280 
111850 113956 124177 139090 
142972 148753 164550 171685 
193689. J 

36127 
71012 

106997. 
140928 
1846511 

Angielska poczta wypuściła serię 4 zna­
czków o wartości >/2, 1, V/2 i 2</2 pensa. 

NOWY JORK — LONDYN 
POSPIESZ** LOT TRANSOCEANICZNA • 

N O W Y JORK, 10. 5. — Aparat, na któ kładzie zdjęcia fi lmowe i fotograficzne z 
rym odbywają lot „Non Stop" Nowy 
Jork — Londyn" lotnicy' D ick Mefi l l " i Jack 
Lambie jest marki Lockhead, wyposażony 
w dwa motory o sile 450 km każdy, po­
siada radiostację nadawcio - odbiorczą, 
busolę żyroskopową oraz pilota automaty­
cznego. Startując z Nowego.Jorku lotnicy 
zabrali z sobą;zdjęcia)filmowe z przebiegu 
katastrofy sterowca „Hindenburg". Lotnik 
Meril l we" wrześniu roku ubiegłego odbył 
lot wraz z Ricbmanem z Nowego Jorku do 
Wal i i , a następnie drugim etapem doleciał 
do Londynu. 

Lotnicy zamierzają również odbyć óKh 
gę powrotną-samolotem, zabierając na po-i 

uroczystości koronacyjnych dla odbiorców 
amerykańskich. Z pierwszych meldunków, 
napływających od lotników, wnioskować 
należy, że-lot przez At lantyk odbywają po 
myślnie, z szybkością 280 km na godzinę. 
0 g. 12.15 w nocy lotnicy przelecieli po­
nad'.Glasgow-w;Nowej Szkocji, znajdując 
się w 'odległości '1080 km od Nowego \ror-
ku . 

0 3,15 RANO.. 
NOWY JORK, 10.5 — Lotnicy Mefvi l l 

1 Lambie podali o godz. 3,15, iż przelecie 
li nad Nową. Funlandią i znajdują się nad 
Atlantykiem, i * ' * * 

M B ZDRADLIWA MC 

Opowiadanie uratowanych m a r y n a r z y 

Beznadziefne konferencje w Londynie 
w sprawie likwidacji strajku autobusów 

LONDYN, 10. 5. — W dniu wczoraj- r syndykatu transportowego podkreślają, iż 
szym odbyły się zebrania strajkujących | ewentualne zaniechanie strajku nie może 
pracowników autobusowych, celem zbada 
nia propozycyj pracodawców. Przywódcy 

[liiti Han ofiar katastrofy iiii.jl.mj 
Stan p. TymowsRiego po operacji uległ poprawie 

Ł Ó D Ź , 10 maja. 
Wczoraj w godzinach przedpołudnio­

wych jadący do .Warszawy motocyklem p. 
Stefan Tymowski dyrektor administracyjny 
Teatru Miejskiego oraz jadący w przyczepce 
artysta tego Teatru p. Krcll na szosie w po­
bliżu Okęcia ulegli katastrofie, przy czym 
obaj zostali bardzo ciężko ranni. W. stanie 
nieprzytomnym obu rannych odwieziono do 
tepitala Dzieciątka 'Jezus w Warszawie. 

Rannymi natychmiast zajęli się lekarze z 
ordynariuszem oddziału chirurgicznego d|r. 
calcem, którzy stwierdzili u p . Tymowskie­
go ranę głowy bez uszkodzenia kości, 
Wstrząs mózgu, złamanie lewego przedra­

mienia oraz zwichnięcie prawego ramienia, 
zaś u p.'Krella złamanie podstawy czaszki. 

Po kilku godzinach po przywiezieniu do 
szprtala dokonano p. Tymowskiemu trepa­
nacji czaszki. Operacja miała przebieg po­
myślny. Ranny odzyskał przytomność. Stan 
drugiej ofiary tragicznej katastrofy jest zna­
cznie cięższy. " , 

P. Tymowski wczorajszą noc przebył spo­
kojnie, nie tracił przytomności i stan jego 
uległ pewnej poprawie. Lekarze utrzymują, 
iż życiu jego nie grozi niebezpieczeństwo. 

Gorzej znacznie przedstawia się sprawa 
p. Krella. W każdym razie do tej pory został 
on utrzymany przy życiu. 

Pi erwsze oficjalne przyjęcie w pałacu buckingbamskim. 

^Pałacu buckinghamskim odbyło się pierwsze oficjalne przyjęcie od czasu śmierci 
^óla Jerzego V. Tłumy ciekawych przypa trywały się orzybywającym gościom. 

w niczym przesądzić wyrzeczenia się za­
sadniczych żądań pracowników autobuso­
wych, zwłaszcza w kwestii redukcji czasu 
pracy. Na temat narad, które toczyły się 
w niedzielę i kontynuowane będą w dniu 
dzisiejszym, panuje nastrój r»a ogół opty-
Ynistyczny. Ewentualność strajku konduk­
torów tramwajowych na znpk solidarno­
ści z pracownikami autobusowymi,; ' jest 
wciąż jeszcze brana pod uwagę. 

GDYNIA, 10. 5. — Z portu gdyńskiego 
wyszedł do Rosario w Argentynie, statek 
grecki Aegeus z. ładunkiem 5.500 tonn.wę­
gla. 

W. odległości 32' mii morskich, od Born-
holmu o godz. 5.52 rano, Aegeus. zderzył się 
z parowcem amerykańskim „Nashaba" i do­
znał tak poważnych uszkodzeń,, że poszedł 

-na. dno. • • . • 
Załogę Aegeusa uratował parowiec ame­

rykański. 
Według informacyj, jakie nadeszły do 

Gdyni drogą radiową ewaria nastąpiła w 
czasie gęstej mgły. 

O. godz, 8 wiecz. w niedzielę parowiec 
„Nashaba" zawinął do portu gdyńskiegoi z 
uratowanymi rozbitkami. Na nabrzeżu 
szwedzkim oczekiwał na. przybycie statku 
koniśul grecki >w-Gdyni, pż-' Krupski • i 'przed-' 
sta>yiciel władz portowych, 

•jjak opowiadają uratowani Aegeus p ły­
nął z całą ostrożnością wśród nieprzeni­

knionej mgły, posługując się dźwiękowymi 
sygnałami ostrzegawczymi. 

W. chwili "zderzenia, z ogólnej liczby 27 
marynarzy, ,4 pełniło wachtę na pokładzie, 
reszta spała w kajutach. 

Wstrząs przy zderzeniu był tak silny, 
a huk tak przeraźliwy* że marynarze po­
wypadali z łóżek na podłogę i dotkliwie 
się potłuklk 

Pomiędzy załogą grecką znajdowało 
się dwu marynarzy Polaków: Jan Rzutek 
( A d a m Saksowicz, którzy zostali zaanga­

żowani w Gdyni w przeddzień awari i . 
Opowiadają oni, że statek pochylił się 

momentalnie dziobem ku wo/dzie, a burty 
zostały tak silnie zgniecione, >że nie można 
było otworzyć drzwi kajuty; 

Na odgłos dzwonu alarmowego wszy­
scy marynarze w bieliźnie tfzucili się do ło ­
dzi ratunkowych. Równocześnie ze statku 
zaczęły wyskakiwać d o i morza olbrzymie 
stada szczurów. f 

Na pokładzie został kapitan Andrea-
des i telegrafista, który. nadawał rozpaczli 
we sygnały SOS. Po chwi l i kapitan rzucił 
do łodzi papiery oraz dziennik okrętowy i 
obaj z telegrafistą wskoczyli do morza. 

Gdy- upłynęli około 30 m. Aegeus 
wśród.szumu fal- i .wytryskująoej fontanny 
Wód poszedł na^dno. 
1 Od momentu uderzenia do zatonięcia 
upłyflęfo zaledwie 20 minut. Na ratunek 
tonącemu statkowi pośpieszył z Gdyni ho 
lownik Tytan, który przybył już jednak za 
późno. 

Uratowaną załogę umieszczono w eta 
pic KPW. skąd będzie odesłana do Gre­
cji . Tu też dano załodze ubranie i bieliznę 
gdyż wszystkie jej rzeczy zatonęły. 

Parowiec Nashaba ma uszkodzoną le«" 
wą burtę dziobową i woda dostała się do, 
komór wodoszczelnych. 

- Jest to duży statek pojemności 6.050 
ton. Wiózł do Gdyni złom z San Franci­
sco. 

Po długich badaniach 
dusiciel przyznał sie do zbrodni 

WARSZAWA, 10.5 — Zabójca żony 
kelnera Jarmoszuka, 24-Ietni ślusarz Fran­
ciszek Lipiński przyznał się do winy. 

Wyczerpany wielogodzinnym, trwają­
cym bez przerwy dzień i noc, badaniem, 
widząc, iż władze śledcze rozporządzają 
dziesiątkami niezbitych dowodów jego w i 

Ani budowlane, ani pracodawcy 
n i e p r z y j ę l i d e c y z j i a r b i t r a . 

• Łódź; dn. 10 maja. — W związku z 
orzeczeniem Komisji Rozjemczej,w spra­
wie ustalenia warunków płac w przemyśle 
budowlanym, dowiadujemy się, że tak 
związki zawodowe jak i pracodawcy po­
stanowili aje.przyjąć decyzji komisji do 
wiadomości. 

Związki Zawodowe już dziś wyślą do 
Ministerstwa Opieki Społecznej motywy 

lOO r u b l 
z a k i l o t r u s k a w e k 

MOSKWA, 10.5 — Przed paru dniami 
pojawiły się* na rynku moskiewskim tru­
skawki inspektowe, których cena wynosiła 
100 rubli za kilo. Obecnie cenę tę obniżo 
no. do 60 rubli za kg. Prasa wzywa ludo­
wy komisariat handlu wewnętrznego, aby 
pcn' iy ł kres tej spekulacji i pociągnął 
spekulantów do odpowiedzialności sądo-

nie przyjęcia. Jutro zaś złożą swe motywy 
pracodawcy. 

ny — zbrodniarz załamał się. 
— Przyznaję się — powiedział. — U-

dusiłem ją! 

Chciał zrabować w mieszkaniu zamoż­
nego kelnera p. Jarmoszuka pieniądze, by 
zapłacić należność za wystawione weksle. 

Weksle te Lipiński wystawił matce swej 
narzeczonej p. Tadzikowskiej, której 
skradł biżuterię i kilkaset złotych gotów­
ką. • ; • • 

Na razie przerwano dalsze przesłuchi­
wanie zbrodniarza. Dziś będzie on pod­
dany dalszym badaniom, które ostatecznie 
wyjaśnią, w jakich okolicznościach dostał 
się do mieszkania pp. Jarmoszuków i do­
konał morderstwa. 

Rocznica założenia imper ium włoskiego 

Dolar 5 . 2 6 
Kurs oficjalny. Bank Polski kupował 

dolary po 5.26, funty angielskie 26.01, 
franki szwajcarskie 120.40 (za 100), fran­
ki francuskie 23.56, za liry w ą s k i e płaco­
no 23.2<* 

Wczoraj odbyła się w Rzymie wielka rewia z okazji pierwszej rocznicy założenia 
imperium włoskiego. Przed rewia, w której wzięło udział 4 4 0 0 0 ludzi, 2200 koo< « 
wielbłądów, 250 armat. Mussolini dokonał przeglądu oddziaió*-

file:///ror-
http://iiii.jl.mj
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ROGACZ Z POŁAMANYMI NOGAMI 
Z B R O D N I A K Ł U S O W N I K Ó W . 

WIELUŃ, 10. 5. — W zagrodzie nie 
jakiego Kopali Piotra we wsi Mierzyce, 
znajduje się na kuracji niezwykły pacjent 
a mianowicie piękny rogacz, znaleziony w 
lesie mierjyckim z połamanymi dwiema 
nogami. 

Niezwykły ten pacjent, nie tylko odwie 

dzany jest przez lekarza - weterynarza, 
ale i przez liczne rzesze ciekawych. 

Rogacz przybląkał się niewątpliwie z 
lasów państwowych, doznał on połama­
nia nóg prawdopodobnie od uderzenia k i ­
jem co jest niechybnie sprawką licznych 
w tych lasach kłusowników. 

„ W e s o ł y " d z i e ń n a p r z e d m i e ś c i a c h 
K H O R I K A P O G O T O W I A K A T U t f X O W K Q O 

Ł O D Ź , dn ia 19 ma ja . — W c z o r a j w godzi 
H*\Ch pojAJiudiiiowyeh w domu pray u l icy Prac 
d?alnlanej 16 mia ła miejsce bó j ka , w k t ó r e j 
Wita ło po tu rbowanych k i l k a o3Ób. Między i n ­
nymi zostal i pobici: S tan is ław Hanczak, l a t 23, 
Jar K i n a t o w s k i , ła t 37, (zam. Piwna 9 7 ) , A lok 
Bander Za rzyck i , l a t 40, k t ó r y odniósł 9 ran 
tłuczonych g ł owy , W a n d a K r z y ż a k , l a t 26, W l a 
dyelawa Wenie, lat 40. 

Do po turbowanych wezwano lekarza Pogo­
towia Miejskiego, k t ó r y udz ie l i ł wszystkim po 

— Również wczora j w gadzinach wieczor­
nych p rzy sblegn o l ic Zagajntkowoj i Bok i c i ń -
•kiaj miała miejsce krwawa bojka w której 
ypsar octowa ni zosta l i odnoaaąe szereg ran w 
głowy; J a n i Józef Kaźmiorscy ( zam. Wyso­
ko 1*) i Stefan Jeżewski (Dobro 10). Wszy­
t e * poszkodowani b y l i w stanie podchmielo­
n y m . Pomocy udzielił i m loksra Pogotowia 
M i e j s k i e * * , 

— Przy zbiegu ul ic Wó lczańsk ie j i Szosy 
Pab ianUk ia j napadnięci zosta l i wczora jsze j no 
cy W i l h e l m A r n o l d , l a t 23 (zam. Szosa Pabia­
n icka 57 ) , odnosząc od uderzenia t ę p y m na­
rzędziem rany t łuczone g łowy w okol icy kości 
c iemien iowe j , oraz K a z i m i e r z Gradowsk i , l a t 
20, zam. w Rudzie Pab ian ick ie j , który doznał 
rany c ięte j nad ok i em. 

Obu poszkodowanych udz ie l i ł pomocy le­
ka rz Pogo tow ia M ie jsk iego . 

— Wczoraj przy u l i cy Zgierskiej 64 Hele­
na Zo f ia Jas ińska, l a t 39, dozorczyn i d o m u , 
zam. Zg ie rska 66, została uderzona tępym na-
rłędiiom odnosząc raaę &hwy. Pomocy udzie­
lił jej lekarz Pogotowia Miejskiego. 

— Idąca Szosą Zg ie rską w kierunku Rado 
goszczą Maria Borowczyk, lat 54, zamieszkała 
pesy ulicy Bukowej 1, opadła na treyny, dosna 
jac ogólnych poważnych potłuczeń. 

Lekars Pogotowia Miejskiego odwiózł po­
szkodowaną po udzieleniu pomocy do domu. 

Znów wykryto „fabryKą" fałszywych rninst. 
a m Ki lka osób aresztowano* 

SIERADZ, 10. 5. Onegdaj u gospoda 
rza Pawelskiego zam. we wsi Kurpie gm. 
Godynice, pow. sieradzkiego, policja zlik-
kidowała szajkę fałszerzy monet 1, 2, 5 i 
10 złotowych. 

Fabryka prowadzona była na szeroką 
skalę. 

Kierownictwem kolportażu zajmował 
się Andrzej Maciaszczyk z Oraczewa Du 
żego, gm. Wróblew. 

W sprawie powyższej aresztowano kil 
ka osób. 

Dochodzenie trwa. 

Ł Y C I E ZGIERZA 

Zebranie organizacyjne 0. Z. N. 
Wybór władz lokalnych. 

ŻYCIE PABIANIC 

Ho we cepy na artykuły pierwszej potrzeby. 
Zarząd Miejski ustalił następujące n o w e 

ceny aa artykuły piierwuzej potrzeby; w fcur-
ci* za 100 kilogramów: k.isz.i jęczmienna 
zwykła 34 zl., p«rło<wa I Katanek 46 al., pę­
czak 34 ił., krakowska grubsza 000—89 zl.. 
lepsza — 04 zł., manna amerykańska — 97 
łł., krajowa — 46 zł., tatarezaoa palona I 
biała — 54 zł., jaglana zwykła — 41 zł., po­
lerowana — 51 zT., owsiana w paczkach za 
100 kg.— 244 zi , płaski owsiane — 57 zł., ka 
sza owsiana Knorra — 183 ał. 

W detalicznej spczodaży ceny tyck sa­
mych artykułów ustalone zo*tałv następują­
co: kasza ffczmirrma zwykła 3e groszy za 
1 kilogram, szlifowana — 43 gr. perłowa 
1 gat. — 53 er., pęczak — 39 gr. krakowska 
grubsza — zł. 1,04, kreszczowska—zł. 1,08, 
manna amerykańska — 65 gr., krajowa 
1 gflt. — 54 gr., kasza tatarczana palona i 
biała — 60 gr. jaglana zwykła — 44 gr., po* 
lerowna — 58 gr., jęczmień palony zia-rnl-
$ry— 45 gr., żyto palone — 45 gr., jęczmierl 
palony ziarnisty w paniach Uranowych 
Bohma, Kneipa za 1 kiW» jf p e . —. l pacz-a: 
ka 1/4 kg. — 3flj(r. Wszelkie mieszanki z V 
100 gramów — 23 zr. W paczkach 200 gra­
mowych — 45 gr Nerwy cennik wszedł w 
życie i stał sic obowiązujący z dniem ogło­
szenia. 

NOWE WŁADZE t O W . KRAJOZNAW­
CZEGO. 

Odbyło się pierwsze konstytucyjne zebra-
nit nowowybranego zarządu oddziału pabia­
nickiego Towarzystwa Krajoznawczego. Pre 
zesen wybrany został dr. Pawłowski, wice-

f>rwesem i skarbnikiem p, P. Wendt, aekre-
arrem i gospodarzem p. |. Malinowski, !#-

:0: 

kcjl fotograficznej p. Marśzał, bibllotekai 
•kiej p. |ózefiak, delegatem do okręgowego 
związku w Łod?i dr. Pawłowski. Na walny 
zjazd Towarzystwa do Bydgoszczy wydele­
gowany został p. Frankowski. 

KONTROLA WAG I ODWAŻNIKÓW. 
We wszystkich sklepach ze sprzedażą ar­

tykułów pierwszej potrzeby komisja kontrol­
na przeprowadza sprawdzanie będących w 
użyciu wajr, i odważników. W wyniku ląstta-
cjr komisji pociągnięci zostali do odpowie­
dzialności karr)o-adrmnIstracyjtie{ następu­
jący kttpcyv którzy używali w handli 
r>iki i wygasłą cechą: Sadowską 
Karniszewic, Piesik Magdalena z 
szawskiej 16, Urbach Abraham i 1 ul 
ru 7 i Sobczak Helena z ut. Leśnej 3Q. 

a z 
lar-

św. ja-

ZGUBIONA TOREBKA. 
W komisariacie P, R. pray u). Gamcar-
fl jest tło odebrajłia.agubłona przez wła-
ielkę torebka damska, znwieralacn rółne 

ibne przedmioty. ' - A * ••' 

OPIEKUJMY SIE DRZEWKAMI 
ULICZNYMI! 

Woźnica Sałata Stefan, zamieszkały w 
Pabianicach przy ul. Warszawskiej 82, prze­
jeżdżał przez ufrce-mTasta tak nieuważnie, że 
w pewnym miejscu złamał drzewko uliczne. 
Zauważył to jeden z przechodniów L przywo­
łał policjanta, który nieuważnemu woźnicy 
spisał protokół. Zaznaczyć należy, ie za ni­
szczenie drzewek, zasadzonych przez wydział 
plantacyj miejskich Zarządu Miejskiego gro 
zi surowa kara. 

Wczora j o godz in ie 12.30 w sal i Tow. Śpiew. 
„ L u t n i a " odbyło się zebranie organ izacy jne 
Obozu Zjednoczenia Narodowego oddz ia łu m ie j 
.-kiego w Zg ie rzu . 

Zebranie zagai ł prezydent Świercz, w i t a j ąc 
p r zyby ł ych gości i przybyłe w ładze O.Z.N. 
między i n n y m i delegata zarządu cent ra lnego p. 
Bieleckiego, prezes O.Z.N- okręgowego, m i e j ­
skiego w Lodzi ini. Michaelisa, prezydenta ni. 
Ł o d z i . Godlewskiego, m a g i s t r a p. Janowskiego 
i i nnych . 

Do prezydium zebrania prezydent Świercz 
poprosił pp.: prof. Prajsowa, ini. Łukosia, J. 
Jabłońskiego, R. Bałabana i p. Roiniatę, po 
czym udzielił głosu ini. Michaełisowi, który 
wyraził radość z powstania oddziału miejskie­
go O.Z.N. w Zgierzu i nadzieję, że rozwinie 
się on należycie i złączy miejscowe polskie 
społeczeństwo oraz życzył nowej placówce o-
wocnej pracy. 

Dłuższe przemówienie wygłosił magister 
Janowski, kreśląc zadania i cele OZN oraz ko 
niecaność konsolidacji polskiego społeczeń­
stwa. 

Następnie przemawiali miejscowi działacze 
społeczni i przedstawic ie le o r g a n i z a c j i : dy r . 
Wł. M i c h n a imieniem Federacji Połskłch Zwiąż 
ków Obrońców Ojczyiny wyraził radość 'z po 
ws tan ia placówki OZN w naszym mieście i 
zgłos i ł swó j akces, wznosząc o k r z y k na cześć 
0 Z N , 

P. Maksymilian WóJcJlrJowica', p rzedsta­
wiciel rzemioeła, stwierdził, te rzemiosło po l ­
skie ceni konselWocję ż y w i o ł u narodowego i 
wyraził nadzieją, ie rzemieślnicy gremialnie 
zgłaszać sfc będą dc* miejscowego orwzlaru O. 
Ł N i • • . 

Również p. Płeczyrak zgłosi} akces w jtmie-
niu kupieetwa. ' \ • ' ' \ * 

Imieniem robotników przemówił prezes Z w. 
Zaw, „Praca*, p, Feliks Olczak, atwienkając, 
Że robotnik nąsa wita a radością OZN, staje 
w jego szeregaęh> iąda by.w szeregach-' tych 
stanęli 1 pracownicy umysłowi, by Obót' joilósł 
wszelki podział na klasy społeczno. 

Następnie pręt. Prajsowa imieniem SŁPOK 
stwierdza, te w dziele zjednoczenia narwi u pol 
sk iego n ie może' braknąć kobiety, która cl i lub 
nie potrafiła zapisać sic w ną>zej historii i 
dlatego zgłasza akces swej organizacji .do O. 
Z. N-, apelując Jednocześnie do wszystkich ko 
biet naszego m ias ta , *y stawały w; sąćregach 

Kupiony znaczek F e O . M . 
t w o r z y miliony — potrzebne na budowę 

p o l s k i c h o k r ę t ó w w o j e n n y c h ! 

l a ireM ©glosien 

r e d a k c j a n i c o d p o w i a d a 

PIERWSZA 

Przythodna Wenerologiczna 
l e c z e n i e chor . w e n e r y c z n y c h 

i s k ó r n y c h ' 
Z A W A D Z K A 1 , te lef . 1 2 2 - 7 3 
czynna od g r. do 9 wiecz. P o r a d a 3 z l 

DU pań oddzielna poczekalnia. 

Gustaw KOHN 
Specjalista akuszer-ginekolog 

diatermia 
al . Piłsudskiego 51, tel . 170-03. 

przyjmuje od 8—10 i od 4—8 w. 

D o k t ó r L. B E R M A N 
•poejaiieta eftoeefc woaoryczayce 

skórnych | 'ekaoaloycb 
C e g l f l n l a n a 1 5 

leleiou U9-07 
od 8—11 rano i od 4—4 wiecz, 

oiedz. i święta od 9—1. w poi 

D r H E N R Y K O W S K I 
S p o c j a l i o t a c b o r ó b w e n e r y c a o y e h . 

• k o r n y c h i s a k a n a l n y c h 
Wznowił przyjęcia. 

u i . TMUfiunu 9 , i . 5 1 . ? ' . : -
»rayjmuj. od S— ł t f ,» » w4 *—% wU«» 

Poradnia Wenerolog czna 
P i o t r k o w s k a 45 , tel. 147-44 

Loea chor weneryeaaycb, skórnych 
> aekaualaych 

•ebiety i usieoi p n y j B . kobiets-leksr* 
ezyuua od 9 rano de 0 wieos. 
PORADA 3 ZŁ. 

Dr med. 

zeta kon ieczneie ""kensolidaeji". i 
polsk iego, koniecznoić n iema l matc. . . 
dowodnioną. Mustmy pamiętać,' że prowadzimy 
walkę n a dwa fronty; p i b w w a n i e caloścf g r a ­
nic i zwiększenie stanu posiadania społeczeń­
stwo pelsWege, reakueewy jogę Ayeia goapo-
darczego. 

Następnie odczytał projektowany przez cen j 
t r a l e Mad prezydium m ie j sk iego oddziału O. 
Z. Ń. w Zgierzu, do k tó rego wesz l ihy ini. T: 
M a l i n o w s k i , j a k o przewodniczący, j a k o wice­
przewodniczący p. Buchowska, dyr. Wł. M ich 

na i p. M a k s y m i l i a n Wójciklewicz, sekretarz 
mag is te r T . P a w l i k o w s k i , ska rbn i k p. J . Świ­
dersk i oraz cz łonkowie pp . : prezydent Świercz 
P ieczyrak , Koszade, i S i c ińsk i . 

Zebran i p r z y j ę l i oklaskami proponowany 
sk ład p rezyd ium. 

Następn ie inż. Łukoś odczyta ł treść depesz, 
j a k i e zebranie uchwa l i ł o wysłać do Prezyden­
t a Rzeczypospol i te j , p. Marszałka Edwarda 
śm ig ł ego - Rydza, Prezesa Rady Ministrów i 
do pu ł k . A d a m a Koca. 

N a zakończenie wszyscy obecni pod dekla 
racja złożyli swoje podpisy, zgłaszając akces 
do O Z N oddz. m ie jsk iego w Zgierzu. 

. Należy nadmienić, że zebranie odbyło sio w 
pięknie udekorpwanej sali I nosiło charakter 
n iezwyk le u roczys ty . 

Z ŻYCIA KULTURALNEGO. 
W sobotę na zakończenie sezonu odbył sle 
sali własnej „Wieczór. Artystyczny" Tow., 

£>p:ew. „Lutnia". Na program złożyły sle popi­
s y c l i ó i u męskiego. T-wa pod artystycznym kie 
r o l n i c t w e m p. Mi l l e ra , oraz pod tymie kie­
rownictwem produkcie orkiestry symfonicznej 
„Lutni' w c2.ości pierwszej oraz utwór scenicz 
n y fń Jednym akcie pt. „$za'«ństwa Młodości" 
w drugiej i Ł c ś c i pop isy chóru 1 o r k i es t r y oraz 
odcu iane . .Szaleństwa M ł o d o ś c i " zachwyciły pu 
błtcznośc 

P. St. P ie t rzak w r o l i doliniarza Felusla Wy 
plazuaka bucził nicustanno wybuchy wesoło­
ści. P. Marla Buraka w roli Matyldy I p. Auer 
bach w roli Profesora dzielnie sekundowali 
Pe lMs Iu t l w pobudzaniu do śmiechu widzów. 
T r ó j k a studiPtów. wesołków J. Burski, A. Ml* 
chalak oraz- Różniata tworzyli doskonałe trio 
glodomców. Zasługują również na wyróżnie­
nie p. Muszertwiczowa Jako Mery-artyatka o-
raz Podgórski w roli dyrektora teatru. Impreza 
„ L u t n i ' ped względem artystycznym udała się 
doskonal». dynie z niewiadomych • względów 
pugicanoić me dopisała* a ^, • 

. ' - • ' • » • • • 
f W sobotę stwat̂ lera samorządu szkolnego 
Gimifazjunji, l^ństwpycgo im. $t ' Sfaąsica; odr. 
byVoJs|»,w' sałt Somtnarhmt Naw^yclelsfciego 
p i z f J s t a » - ; i i n > , złożone z inscenizacji traamen-
\(\^ łłCBt«;lc»tWłt,w»k|ci arcydjrtet.PpsfCatgóine 
sceny ^byly doskonalą przygotowana 1 przyno­
szą zasztsj i zarówno reżyserom lek I wyko-
nnwer ni Przeszło 200 widzów oklaskiwało 
wykenawców udanogo spektaklu. 

, ^ s T „ . . „ * . .. . * . , . . . ^ ^ , r " w ^ " , C 8 y ' «^ r a|* i dr. Piasecki WttoUl 
W niedziele ódPyr Się" Wieczór"'A^fycziiy-* ™™*^)*><^**TitMn' Cif^anisfaw * Ni-

w „ B i a ł e j " sali urządzony przez uczniów Pań *' eJ!fr , ł - • : i • -, , 
śtwoweko G imnaz jum Kupieckiego i Państw. 0 K r " « l t Poznańskj. popłorskl, kielecki 1, l'a-
bzkoly HandWej, etowarsysgonyeh'w JCołe skl zgłosiły wniosek o zmianę par. 7 . statutu 
Reklamy". Związku, w fym Sensie te do Zwlasłój nie tno 

Część pierwszą wypełniły popisy szkolnej * f n a l«*«ó Wtarz^żyd. Wniosek o przejśełt do 
ACKL6*^ si-nHonlcznei pod kierownictwem proł ««osowanla nad wnioskiem w sprawie zmiany 
TTfflow^fregrj oraz'sola sk'fzyp>ttWe-V16wa-- »«*uUv b.ez dyskjulł^. przesządi,; .włeii»ofCią 
rzyszeniera lorteplanu. Doskonałymi wykonawca » ' ' s o w 

Nr. 

Z D A R Z E N I A I W Y P A D K I . 
(—) Minisler Beck pr»ybył do Londynu. W. imie 

n iu k r ó l * powi ls ł go na dworcu k u i y n kró la, kłiężę 
Artur Connaught. 

(—) M inh le r Grabowski p n y b y ł i rewizytą de 
Berl ina. , 

(—) W Tuluzie doszło do poważnych aajść pod-
czat święta Joanny d'Arc. Około 20 o»ób odniosło 
rany. 

( _ ) Dyrekcja Instytutu Badań Naukowyck w 
Pittsburgu donosi o odkryciu nowego preparatu che 
micznego „Opucunreina", któcy nia być niezwykle 
skuteczny w leczeniu zapalenia płuc. 

(—) W pobl iżu Bornholmu zderzył .cif statek 
grecki „Aegeut" , płynący z węglem i Gdyni, * • 
stekiem amerykańskim „Naaaba", płynącym ł* rudą 
do Gdyni . Sutek „ A e t e u i " zatonął, załogę ura»»> 
wano. 

(—) W drugim dniu zjazdu Związku Adwok* 
łów Polskich przyjęto jednomyślnie doniosłe uehwa. 
ł y w sprawie przywrócenia adwokaturze pul-kirgo 
oblicza i rharakteru. 

Rezolucja stwierdza, że sprawa polskości sdwo-
katury nie jest j e j sprawę wewnętrzną. Racja (tanu 
Rzeczypospolitej i interes Narodu Polskiego w y m i -
gaja utrzymania polskiego rharakteru adwokatury 
jako caynnika, powołanego do spełnienia ważnyeh 
funkeyj o charakterze państwowo - społecznym. 

Zapewnienie polskiego charakteru adwokatury t 
wytworsenla niezbędnego dla Narodu i Państwe 
Pplskiego. typu adwokata jest niemożliwe bes. 
sadniczej zmiany obecnego stosunku liciebnego w 
adwokaturze Polaków i żydów i przywróeerna na 
tej drodze Polakom właściwej przewagi, a tyer. *•» 
mym decydującego głosu w organach samorządu a> 
dwoksekiego. 

Nieproporjonamie wielks w porównania s od­
setkiem ludności żydowskiej ' w yaństwie, rosnąca 
od sseregu lat w coraz szybszym łeurpie lieeba* a-
dwokatów. - żydów, przekracza już .dziś połowa 
fólnej liczby adwokatów w całym państwie, a w 
poszczególnych Izbach Adwokackich stanowi przy* 
tfaczającę przewagę. Taki stan godzi w istotny in . 
teres narodu i państwa, musi za tym uleć radykaL 
nej zmianie. Aby stan ten obecny nie uległ dalszemu 
pogorszeniu, konieczne jest niezwłoczne sahamo. 
wsnie dopływu żydów do adwokatury i do aplikacji 
adwokackiej. 

W tym cełu należy odpowiednio unormował do­
stęp młodzieży polskiej 1 żydowskiej na wydziały 
prawne uniwersytetów 1 ograniczyć dopływ żydów 
do adwokatury według zasady, że liczba adwokatów, 
żydów nie może przekraczać procentowego' stosunku 
ludności żydowskiej do ogółu ludności państwa. — 
W Izbach Adwokackich, gdzie liczba adwokatów i 
aplikantów . śydów priekracza normę pewyżsas^na. 
stąpić musi niezwłocznie zamknięcie list adwokatów 
1 aplikantów d l i kandydatów narodowości żydów, 
skiej. Nowe prawo o ustroju adwokatury powinno 
niezwłocznie zapewnić Polakom zdecydowana < wic-
kaaośó we waaystkicb w ł a d W h palestry ezaa zaka­
sać adwokatom - Polakom podejmowanie się pa­
tronatu I M I I . I T apl ikantów . śydów. 

Po nchwoteńlu rezolucji- wybrano newTi l f rząd 
W składzie: prezes honorowy — Cejary Pealkow-
łtó, proaci — Bolesław Bielawski, IrjŚa^risBj — 
Leon NowodwersJU, Btmlth* RrtvIń.-kl, Ja#?Kre-
•lewaki 1 Michał .SkocsyńskJ. 

" (~) Wezerą} w' flomti "mcdyk&w %f ^4ftza-
wie odbyło s|ą doroczne walne sebranlt Zwlą-
ł k u Lekarzy Państwa Połskiego, w obecności 
247,_delegatóiw a 11 okręgów. 

ŁADNIE . , . 
Stan pogody w Łodzi. 

ŁÓDŹ, 10. 5. — Dziś o Rodz. 9-ef rano 
temperatura wynosiła 16 stopni powyżej ze­
ra. W ciągu nocy ubiegłej najniższa tempe­
ratura wynosiła plus 14 stopni. Ciśnienie b>-
rometryczne 751 milimetrów. Zapowiedź po* 
gody. 

Słabe wiatry z kierunków zachodnich^ 

mi byli p. Mroszczak skrzypce,' prof. Kosów-
ska fortepian. Rodzajowa dekoracja oraz pierw 
szorzędne oświetlenie różnokolorowymi reflek­
torami grupy wykonawców przystrojonych w 
specjalne kostiumy stworzyły bardzo ładny o-, 
braz, co połączone w dobrą deklamację dało 
piękna całość. 

Efektownie wypadła fantazja taneczna pomy 
siu prof. J. Kosowskiego wykonaną przez uczs 
nice na t'« polskich melodiL 

Część drugą wypełniła komedia rmtzyczna 
w. 1 odsłonie J. K. Uregorą«iicza pi „U erbci 
domowy", moc humoru. 

POŻAR. 
Dziś w nocy spłonęła szopa ze słomą Pau-

liny Zyd (3 Maja 9) Straż ogień ugasiła. 

P R Z Y C H O D N I A d l a c h o r y c h 

WENERYCZNIE 
mężczyzn i kohiet 

P I O T R K O W S K A 8 8 . 
Leczenie chor. wenerycznych i •kornych. 

Kohi.tY I dzieci pe«»lmui» kobieta - Ukarz. 
Priyrh .ilna t l l U H o.t U rano (to !» wiecz. 

-oe-Uln- aahrnet knams1*""" 
P O R A D A 3 ZŁ. 

Dr. med. Henryk Ziomkowski 
C b e r e b y w e n e r y c z n e z n o c a o p ł c i o w e 

i s k ó r n e 
S i e r p n i a 2. T e l e f o n 118-33 

przyjmujo od 9—12 1 3—9 wiec* 
w niedziele i święta od 9—12.w pot. 

losowanie 3 proc. premj. pożyczki 
inwestycyjnej I em-

W trzecim dniu ciągnienia 3 proc. Pre­
miowej Pctyczki Inwestycyjnej |-cj emisji 
padły następujące wygrane: • 

Po 500 złotych: 
124—34 180—50 184—34 263—14 295 

—50 358—50 369—12 517—14 596—34 693 
50 694—14 828 -30 857—.14 987—50 1017 

—47 1166—38 1170—50 1268—50 1271— 
38 1272—29 1279—14 1311—50 1324—34 
1361—12 1369—30 1460—14 1511—38 1564 
— 14 1^99—50 1751—14 1799-^50 1799—21 
1819—14 1822—38 1894—38 2066—47 2069 
—14 2188—50 2247—47 2250—50 2291 — 
47 2316—30 2416—50 2501—47 2533—50 
2617—30 2610—14 2613—14 2643—34 2680 
—29 2766—<50 3013—50 3049—50 3049—29 
3085—50 3085—14 3142—50 3134—47 3174 
_ 3 0 3249—34 3291—38 3295—29 3383— 
17 3402—50 3604—34 3615—14 .3672—14 
3734—30 3758 —47 3765—30 3848—50 3894 

50 3870—50 3912—12 3906—50 3975—14 

D R B R A U N 
C h o r o b y a k ó r n e i ąyenerycane 

ul. Cegie ln iana 4 te l . i 0 0 - 5 7 
przyjwnje 8 — 11 t od 4 - ' 

bied*, i świętu od g. tO - 1 w poi. 

—14 10989—14 11026—34 11055—90 11096 

Dr ŁAGUN0WSKI 
•peciallita cborób weneryezeyeh. sekiuąloyeli 

i skórnych. 
iGabinet Roentgeno -św atłoleezaiczy 

P i o t r k o w s k o 70, t e ł 1 8 1 - 8 3 . 
Od 8—10, i-2.30 i od 6 - 9 w. w »w. W r 1 

P r y w a t n e P r z y c h o d n i a 

WENEROLOOICINA 
lecacaie cberSh wenerycznych i .kornych 
P I o t r K o w s I c a 1 6 1 

Od 8 r. do 9 w. w niedz. ) Sw. od 9 do 1 po pol. 
Panie przyjmuje kobieta . lekarz 

P O R A D A 3 Z Ł . 
5 ZŁ. TRWAŁA ondulacja z gwarancją, 

. piękne fale, grube loczki, wykonuje „Sta-
[nisław" Główna 33 tel. 222-33. 

4023—50 4064—34 4359—29 4493-^0 4436 
—29 4444—29 4470—50 4505—17 4348 - 3 8 
4684—30 473-38 4877—50 4936—50 5035 
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Przystąpiono do glosowania tajnego. Wnlo-
sak został przyjęty 140 Kłosami przeciw 103 
p«»y 4-ChjWjlriKrniiiących f i t od «lo»u*r* 

Po oTcłoszenfu wyniku grbsowanła obhm na 
sali lekarze-żydzl opuścili salę obrad. 

Przystąpiono do wyborów nowego nrządsj. 
Na prezesa wybrany został dr. Jan Czarnecki, 
na wlcąprezesów — dr. dr. Antoni Turski i 
Stanisław Hryniewiecki.,; * V , 

(—) Wczoraj bbradowata rada naczelna P. 
P. S. Podczas obrad iłb..'posePAtciszeys|| wy 
siosii dłułsae przemówienie o lytucji pofctycz-
ne). Kada uchwaMła rezolucją o treści polityce 
nej, która będzie ogłoszona wą wtorek, po 
«yro. dokonano wyhorOw do.władz paTtyjnych 
Prezeseni rady naczelnej' zo,sta|, wybrjfny p. 
Żu.'awskt. Do centralnego komitetu' wykonaw­
czego wybrano 13 członków, a mianowicie: 
AiCiszewsk,«go, Hienia, .Czapińskiego, <Qotko-
sza. Kłusuj fiska., Niedziałkowskiego, Kurylowi-
cza, Kurpińskiego, Czerkowskiego, Puzaka. Za 
rembę, T^plnka 1 Stańczyka. Charakterystycz­
ne jest, ie do centralnego komitetu nie wybra 
no p. Garlickiego. 

(—) Wybór nowego akademika literatu­
ry znowu nie dał wyniku i został odroczony 
na miesiąc. 

(—) w, Poznaniu odbyło M ureoaystt 
poświęcenie nowejjo gmachu PKO. w obec­
ności wicepremiera Kwiatkowąklejo 1^ pre­
zesa Grubera. 

(_) w dniu wczorajszym z Inicjatywy 
Związku hallerczyków i Zw. kaniciwczyków 
i teligowczyków odbyły sie uroczystości zor­
ganizowane z racji 18-ej rocznicy p,arn|ctnej 
bitwy pod Kaniowem. - . 

Z nowopoświccc«nym sztandarem oddzia­
ły przeciągnęły pocuodem na |>ł*e K*łedTal-
ny, gdzie złożone zostały" wieńce na. .płycie 
Niezaanego żołnierza. . 

( „ ) Wczoraj odbyły się urc«y*t0$ci w 
związku z 25-letnlm iubtleuszem H«fc|!tstwa 
Polskiego Okręgu Łódzkiego. 1 $ , 

Po Mszy świętej pochódi harcerski,, ruszył 
ulica Baqdurskie«o do PiotrkowskleL^gdzie 
przed domeńt Nr; 104 odbyła się defilada, 
którą przyjął pułk. dypl, Bolcsławic* I inz-
Wojewódzki orąz.p. Wocąłew^e,.*. - . „ . 

(—) Na czele szajki fałszerzy rnonet l i 
!0-złotow„ która pracowała w mi«fzMniu jo 
zefa Jankowskiego przy ul. PrjMWlplnianej 
Nr. 38 stał rytownik Józef KanctwniK.;; 

C z y j e s t e ś c z ł o n k i e m 

Ł . O . P J P - ? 

ZAGINĄŁ w sobotę, pies ostrowlosy 
rier. Odprowadzić za wynagrodzeniem 
Zgierska 104. 

http://imiI.it
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. 11 F IS I N N I 
Wielki t r iumf polskich pięściarzu. 

Czerwonych zdenerwowało 
przedostatnie miejsce.. B H H 

Sędziował p. R u t k o w s k i . W i d z ó w 7 tysic-

Wczoraj w Mediolanie zakończyły się 
mistorzostwa bokserskie Europy. Do f i ­
nałów, jak wiadomo, zakwalifikowało się 
aż czterech Polaków. 

Do walki o trzecie miejsca w swoich 
wagach mieli stanąć Czortek i Sipiński, ale 
obaj ze względu na kontuzje nie stanęli do 
walki, spadając w ten sposób automatycz 
nie na czwarte miejsce. 

W wadze muszej spotkali się Sobko­
wiak I Węgier Enekes. 

Sobkowiak był agresywniejszy i wy­
grał wyraźnie walkę na punkty. Ku zdu­
mieniu publiczności sędziowie przyznali 
zwycięstwo Węgrowi. Orzeczenie to wywo 
ł a b burzę na widowni. 

Sobkowiak w ten sposób został tylko 
wicemistrzem Europy. 

W wadze koguciej zwycięzca Czortka, 
Rumun Osca, przegrał po zaciętej walce z 
Włochem Sergo. Zwycięstwo Włocha było 
zasłużone. 

W wadze piórkowej Polus pokonał 
Włocha Cortonesi, zdobywając po raz 
pierwszy tytuł mistrza Europy dla Polski. 
W pierwszej rundzie Włoch był zdecydo­
wanie lepszy. W drugim starciu następuje 
zupełna zmiana sytuacji. Polus panuje zu 
pełnie nad sytuacją i wygrywa wysoko 
rundę Trzecią rundę, a zarazem spotkanie 
wygrywa równiei Polus zdobywając mi­
strzostwo. 

W wadze lekkiej po zażartej walce 
Niemiec Nuerenberg pokonał Estończyka 
Stepulosa, zdecydowanie na punkty. 

W wadze półśrednicj walczyli Niemiec 
Murach i Węgier Mandi. Walka była nie 
ciekawą, równa i bardzo zacięta. Niemiec 
Walkę przegrał, mimo to przyznano mu 
zwycięstwo. 

W wadze średniej mistrzostwo Europy 
zdobył Chmielewski, bijąc na punkty Ho 
•endra Dekkersa. 

W wadze półciężkie], Szymura walczył 
T Mtiałną; (Włochy) przegrywająą niesłu­
sznie na punkty. 

Walka wykazała lekką przewagę Pola­
ka, orzeczenie sędziów przyznające zwy­

cięstwo Musinie, krzywdzi Szymurę. 
W wadze ciężkiej Szwed Sandberg po 

konał Niemca Rungego. Niemiec był słab­
szy i przegrał zasłużenie. 

Ogółem polska drużyna zdobyła dwa 
tytuły mistrzowskie i dwa wicemistrzow­
skie. Włosi i Niemcy po dwa mistrzow­
skie, a tylko po jednym wicemistrzowskim 
Węgrzy uzyskali jeden tytuł mistrzowski 

dwa wicemistrzowskie. Szwecja jeden ty 
tuł mistrzowski. 

W ogólnej punktacji mistrzostw bok­
serskich Europy pierwsze miejsce zajęła 
Polska, zdobywając drużynowe mistrzow-
stwo Europy i t. zw. „puchar narodów". 
Polacy uzyskali ogółem 25 pkt. podczas 
gdy drugie z kolei Włochy miały tylko 21 
punktów, a Niemcy I Węgry po 17 pkt. 
Jest to olbrzymi i zupełnie niespodziewa­
ny sukces drużyny polskiej, która w ten 
sposób zdobyła prymat w amatorskim bok 
sie europejskim. 

KLASYFIKACJA I N D Y W I D U A L N A . 
Klasyfikacja indywidualna mistrzostw przed­

stawia sie następująco: 
Waga musza — Enekfs (Węgry ) . 2) Sob­

kowiak (Po'*ka) 3 i 4) Matta (Włochy) i Ka l -
ser (Niemcy), 

Kogucia — 1) Sergro (Włochy) , 2) Osca (Ru 
iminia). 3) Huuskonen (Finlandia), 4) Czortek 
(Połska), 

Waga piórkowa Polus (Polska) Cortoresi 
( W I O C H Y ) Szabo ( W ę g r y ) Caspar (Rumunia), 

Lokka — 1) Nuerenberg (Niemcy), 2) Stepu 
los (Estonia), 3) Faccinl ( iemcy), 4) Krał (Cze 
cliosłowacla). 

Pośrednia — 1) Murach (Niemcy) 2) Man­
di (Węgry ) . 3) Agren (Szwecja) . 4) Sipiński 
(Polska). 

Średnia — l ) Chmielewski (Polska). 2) Deck 
kari ( l lclandla), 3) Zorzenone (Wiochy) 4) TH 
ler (Norwegia). 

Fółciężka — 1) Muslna (Wiochy) , 2) Say-
mura (Polska). 3) Szlgetl ( W ę g r y ) . 4) Johnson 
(Norwegia) . m A •. 

Ciężka — 1) Standberg S z w e d a ) , 2) Runge 
(Niemcy), 3) Nielsen (Norwegia). 4). M a * ! (We. 
gry). 

Polus I Chmielewski wchodzą w skład re­
prezentacji Europy na mecz z Ameryka I lutro 
we wtorek via Paryż udalą się do Cherbour 
go, ikąd M pokładzie „Berengarll" popłyną do 
AmerykL 

P R Z Y P O M I N A M Y 

Ż E N A J L E P S Z E 

rowery | | 

| f są już do nabycia na dogodnych 
warunkach tylko w Ł o d z ' , 

M o n i u s z k i Z 

Do Aten wyiedzie drużyna 
lekkoatletyczna PolsRl. 

i ) 
2) 
3) 
4) 
5) 

Mis t r zos twa L i g i p i ł k a r s k i e j p rzyn ios ły pa 
rę sensacyj . Ł K S us tanow i ł r eko rd s t rze lo- | cy. 
nych w j e d n y m meczu bramek. Ponieważ ró ­
wnocześnie Pogoń p rzeg ra ła mecz z A K S , ło ­
dzianie w tabe l i posunęl i się w górę , spycha­
jąc na końcowe miejsce Garbarn ię i Pogoń. 

Dużą sensacją jes t porażka W a r s z a w i a n k i . 
N i e pomóg ł więc i M a r t y n a . Cracov ia wysunę 
ła się na czoło tabe l i . 

A teraz szczegóły 4-ch meczów; 

W Ł O D Z I : Ł K S — G A R B A R N I A 6.0 ( 0 :0 ) 
Mecz l igowy Ł K S — G a r b a r n i a przerwał zda 

j e się passę n iepowodzeń łodz ian . D r u ż y n a 
łódzka w y g r a ł a zawody w s tosunku 6:0 ( 0 : 0 ) . 

W pierwsizej po łowie n ie zanosi ło się na t a ­
k i w y n i k , gdyż Ł K S nie p o t r a f i ł wyzyskać w ie 
l u dogodnych pozycy j . Po p rze rw ie obraz g r y 
ca łkowic ie się zmien i ł . Łodz ian ie rozpoczęl i se­
r ię skutecznych a t a k ó w i zdoby l i sześć b r a ­
m e k : w 5 m i n . przez Lewandowsk iego , w 13 
m i n . przez Mi l lera ,w 24 m in . przez Wolskie­
go, w 28 m i n . przez K r ó l a i w 30 m i n . pa­
dła b r a m k a samobójcza. 

Jednej bramki strzelonej w 16 min. przez 
Ł K S sędzia p. Krukowski nie uznał. 

Widzów oJcoło £ tysiące. 

W K R A K O W I E ) C R A C O F I A — W A R S Z A . 
W I A N K A 5:0 ( 2 : 0 ) . 

Zasłużone zwycięstwo Cracovii, k tóra przez 
cały ezas miała przewagę. Warszawianka w y ­
padła słabo i nie umiała się zdobyć na celową 
* r ę . 

Do przerwy bramki dla Cracovii zdobyli Sze 
l iga i Malczyk, za» po przerwie Żbika (z kar 
n e g o ) , Szel iga, i Zębaczyńsk i . 

Sędziował p. Wardęezkiewicz. Widzów 5 
tysięey. 

W E L W O W I E : A K S — POGOtf 3:0 ( 0 :0 ) 
Drużyna śląska była lepszą technicznie i 

azybszą. W pierwszej polowie gra jest równo 
rzędna. W d r u g i e j połowie A K S przeważa i 
zdobywa dwie bramki przez Pochopina 1 W o -
stala. 

Sędziował p. Seichter. Widzów 8 tysiąca. 

W P O Z N A N I U : W A R T A — R U C H 1:1 ( 0 : 1 ) . 
W p ie rwsze j po łowie Ruch zdobywa p r o w a ­

dzenie w 15 minucie ze strzału Wil imowakie-
go. Po przerwie w 16 m i n . Gendera z podda­
nia Szerfkeg\> s t rze la wyrównującą bramkę. 
Teras W a r t a dąży do zwycięstwa jednak Ruch 
broni skutecznie. 

Sport w kllKu 

T A B E L A L IGOWA 

Cracovia 
Warta 
A K S 
Wisła 
Ruch 

6) Warszawianka 
7) Ł. K. S. 
8) Garbarnia 
9) Pogoń 

gier, pkt. stbr 
8 12:4 25:6 
7 12:2 17:4 

7 12:2 15:7 
7 11:3 20:4 
7 11:3 17:8 
8 8:8 15:17 
8 7:9 18=18 
7 6:8 9:12 
7 5:9 7:13 

100 
t<AGEPIN> 

Z K O G U T K I E M 
•TUWO BÓL. PLAEIWTL*. NOBRIMLANLA « * * IMLALICSA 

O D E U U . H O R . PO 1*1 KAPLALL DOLA • ! « U. U NQE. NOW«» 

T T A I N O K E L A M . » « » « ' « " » O P A K O W A N I U . 

W klasach 
M I S T R Z O S T W A t o D Z K I C r t 

. . . a T c 

A i 35-
Wyniki ostatnich zawodów o mistrzostwo 

klasy A były następujące: 

U. T . - P. T . C. 7 :1 (1 = 1). 
W pierwszej połowie pabianiczanle stawil i 

twardy opór Jednak po przerwie U.T. opano­
wa ł całkowicie sytuację zwłaszcza że uiegi sil 
nej kontuzji Szymański z PTC (zawezwano po 
gotowie) I pabianiczanle prawie całą połowę 
grali w dziesiątkę. Union • Touring, k tóry w y ­
stąpił s Frankusem, Kowarskim I Chojnackim 
grał b. dobrze, zdobywając bramki przez Choj 
nockJtgo, Michalskiego i Kró'-asika po 2 1 Qo-
rzkę l . Dla P T C bramkę" strzelił l ewy łącz­
nik, Sędziował p. Jędraszczak. 

W I D Z E W - W . K. S. 1:1 (1:1). 
Widzew zdobył w 9 minucie prowadzenie 

przez Augustyniaka jednak w 17 minucie WKS 
wyrównał przez Kamlrtskiego. Stopniowo Wi­
dzew zdobywał coraz większą przewagę, któ­
rej jednak nie potrafił wyzyskać cyfrowo. Sę-
d J i c w a l p. Winiarski . 

S. K. S. - B U R Z A (walkower) . 
SKS narzucił ostre tempo i w 10 minucie 

idoby ł pn<\, adzenie przez Lubczyńskiego. W 
tr/,y minuty później SKS zdobył drugą bramkę 
z zamieszania, jednak pabianiczanie nie chcieli 
sc na tę bramwkę zgodzić. W konsekwencji 
jędzfa p. Feja r i z e r w a ł mecz, odgwizdując wa l 
kower na kerayść SKS-u. 

Ł. T. S. O. — W I M A 1:1 (0:0) . 
W pierwszej polowie wynik, pomimo obo­

pólnych wysiłków, był bczbramkowy. W dru­
giej i -o ł iwy ŁTSG zdobyło bramkę przez M i t . 
t t staeCia. jednak Wimie udało się wyrównać. 
Bialoczan.i gra'4 chaotycznie i znacznie gorzej 
niż w ib . tygodniu. 

Ł . K. S. Ib - S O K Ó Ł 4 :3 (3K» . 
Łodzianie pomimo obcego terenu potrafili tu 

zyskać zwycięstwo, grając b. ambitnie. Bramki 
d'a r K ' 3 ' U zdobyli : Nowak 2, Kucharski i Czai 
kowski , za* dla Sokoła Barczykowski 2 I Z a . 
u a d z k l Sędziował p. Kowalewski. 

TABELA K* ASY .,A". 

1) UT 
2) ŁTSG 
3 )W. K. S. 
4) Sokół 
5) S. K. S. 

P. T. C. 
Widzew 
Wima 
Burza 
Ł. K. S. 10) 

gier 
14 
14 
14 
14 
14 
14 
14 
14 
14 
14 

pkt. 
19 
18 
16 
16 
15 
14 
14 
12 
8 
8 

br 
30:17 
36:15 
30:17 
24:16 
28:32 
22:20 
18:21 
16:19 
19:26 
17:41 

Odby ły się w K r a k o w i e ogólnopolsk ie e l i 
minacy jne zawody lekkoat le tyczne przed us ta­
len iem reprezentacji na wyjazd do A t e n . 

W y n i k ! były nas tępu jące: 110 ratr. p ł o t k i 
Haspel ( L w ó w ) 16.4 sek, 100 mtr . Zasłona 
(BiałystcJc) 11.2 sek, 400 m t r . ń l i w a k ( L e g i a ) 
W - w a ) 60.8 »ek, 400 mtr . p ł o t k i : Maszewsk i 
58,6 przed Kos t rze wakim 59 sek. 1.500 m t r . 
K u c h a r s k i 4.03,5 k i m . W i r k u s ( W - w a ) 15.42 
F i a ł k a wyco fa ł się w s k u t e k k o n t u z j i nogi . 
Skok w d a ł : H a n k e ( W - w a ) 7.29,5, skok w z w y ż 
H o f m a n 1.80 m t r , t r ó j s k o k H o f m a n 14.68.5 
mtr . , kula G ie ru t to 15.17 mtr . , oszczop L o k a j 
ski 69.26 m t r . , m ł o t W ięckowsk i 43.10 m t r . 
Dysk; G ie ru t t o 41.67 m t r . , t yczka K lemczak i 
Szna jder po 881 m t r . 

W ramach zawodów zos ta ły wręczone 10 
zawodn ikom pierwsze „ k ó ł k a o l i m p i j s k i e " , a 
mianow ic ie : H o f m a n o w i I , Szna jd row i , Kuchar­
sk iemu, Gąsowsk iemu, F ia lce , Zasłonie, Gie-
rucie, L o k a j s k i e m u , i T u r c z y k o w i . 

N a podstawie w y n i k ó w uzyskanych w zawo 
dach e l im inacy jnych P Z L A us ta l i ł następujący 
skład reprezentacji Polski na t ró jmecz Po lska 
— Grec ja — Jugos ław ia . 

100 mtr. Zasłona i P^pek, 200 mtr . , Zasło 
na i Sliwak, 400 m t r . ś l i w a k i Maszewsk i , 800 
metrów Gąsowsłd i K u c h a r s k i , 1500 m t r . Sol 
dan i K u c h a r s k i , 6 I 10 k i m . N o j l i W i r k u s , 
110 mtr. płotki : N iemiec i Sznajder , 400 mt r . , 
plotki Maszewsk i i Gąsowsk i , 4x100 m t r . Za­
słona, Popek, Ś l iwak i Nowak. 4x400 m t r . Śli­
wak, Gąsowski, Maszewski i K u c h a r s k i . . 

S k o k w d a ł : Hanke i N o w a k , w z w y ż : G ie ra t 
to i H o f m a n , t r ó j s k o k : Lukhaus ,oszezep: L o -

K u l a i d y s k : G ie ru t t o i Kindler, oszczep: Lo-
k a j s k i i T u r c z y k , m ł o t : W ę g l a r c z y k i Więcków 
s k i . 

Wyjazd do A t e n nastąpi 18 bm. pod kler. 
kpt. Misińskiego. 

Dlaczego tak późno? 
1 r a l d u motocyklowego 
• „ S z l a k i e m nar szalka" 

W c z o r a j zakończy ł się 7 raid motocyklowy 
„Sz lak iem M a r s z a ł k a " . 

N a os ta tn im etapie W i l n o — W a r s z a w a 
wzd łuż ca łe j trasy gromadziły się t łumy pu­
bl iczności . 

Dotychczas do W a r s z a w y p r z y b y ł o 60 ma­
szyn. W c iągu nocy z n iedz ie l i n a poniedz ia­
łek przybędą pozostałe maszyny , jednak l iczba 
motocyk l i s tów, którzy ukończą raid, najpraw­
dopodobniej n ie przekroczy 70 cłu. 

N a końcowej t ras ie r a i du od ' iy |k się pomię 
dzy W y s z k o w e m a R a d z y m i n e m p róba szybko 
ści. Obecni b y l i : i nspek to r a rmi i gen. Bur­
cha rd t - B u k a c k i , prezes polskiego związku 
motocyk lowego, p łk . Wyrwiński 1 inni. 

K l a s y f i k a c j a miejsc ogłoszona zostanie do­
piero po obl iczeniu w y n i k ó w z eałe j trasy I 
p r zy uwzg lędn ien iu p róby szybkości. 

Przypuszcza ln ie nastąpi to dopiero 18 ma-
j a . 

Ł ó d ź . P i o t r k o w s k a 6 5 i 
Tal 101.80 t 266 30 

Do C e c h o c i n k a 15-19V zł. 13.00 
A u a u s t o w a 15-18.V „10.90 
Z a l e s z c z y k 1S-V-1.VI „ 34 30 
O r o w a 15-V-1.VI„ 80.00 

S y g i * 5 - l 8 - V " 1 0 5 -

ostrowłosy 
grodzeniem 

te-
ul-

W y c i e c z k i d a l s z e 
14 I«b 21 dal w C a r m e n S y i v a zł 250.. 
30 doi w W a r n i e (Bułgar ia) . 370.-
14 lub 21 dn i w P a . y ż • „ 235 -
30 dniowe w y e i e c i k i do B e r l i n a 
Wyc ieczk i morskie P o d P o l s k ą B a n d e r ą 
Wycieczk i najtańsze do P a l e s t y n y 
Poby t y rycza ł towe w uzdr owiskach polsk ich 

Z POLSKIEGO TOWARZYSTWA KRAJO­
ZNAWCZEGO. 

W Zielone Świątki odbędzie się wycieczka 
autobusem w góry Świętokrzyskie ze zwie 
dzeniem kościołów w Tarczku i Grzegorzewj 
cach, Opatowa, Sandomierza, Wąchocka I Sgy 
dłowca. 

Wyjazd z Łodzi w sobotę dn. 15 maja rb 
w godzinach popołudniowych, powrót 17 maja 
wieczorem. Koszt przejazdu w obie strony w y 
niesie około zł. 15. 

Udzielanie bliższych informacji l prgyjmo-
wanie zapisów na wycieczkę załatwia sekre­
tariat Towarzystwa wyłącznie we wtorek dnia 
U maja w godzinach od 18—20-eJ. 

Wycieczka dojdzie do skutku przy udział 
przewidywanego kompletu uczestników. 

T E A T R MIEJSKI 

Honorowy dyrektor Teatru Miejskiego mistrz 
Ludwik Sol ik ! woiiee olbrsymiego powodaenia wy 
•tępi dodatkowo raz jesarae jeden w Teatrze M ie j 
-kim w poniedziałek o godz. 8.30 WIERZ, kreujęe po 
pisowa rolę Harpagona w areydaiela Moliera „Ska 
l ' I E E " . Ceny aniżone. 

Rewelacyjny balet Parnella, którego występy 
znalazły w Łodzi entuzjastyczne przyjęcie da w Te 
atrze Mie jsk im dwa razy, a to we wtorek i w czwar 
tek o godz. 8.30 wiecz. nowy dowód swego wspania 
łego kunsztu choreograficznego. Na program ało-
żę się zupełnie nowe szlagiery. Nowe dekoracje i 
kostiumy, 

W Bydgosieiy odbyły się oitałnle konkuren­
cjo inlitraoitw Polski w podnoueniu eię*erów- — 
W wada* koguciej tytuł mlatraa adobył Matuaaew-
»ki (Pom.) 312.5 kg przed Lewinem (Lódi , Zjedno-
eione), ( a> w wadze lekkiej mUtrzoatwo Polaki ado 
był lodiianln Kreuaiteln (Siła) 270 kg pried Der-
bicaera (Kraków). 

W sspaiach mlatrzera Polaki w wadze lekkiej 
został również łodzianin JakubowskL 

—- Towariyski meea bokterski Hakoah — Zje­
dnoczone aakońcaył alę zwyelearwem Hakoahu w 
aloaęnka 9:1. Wyniki walk były naatępujęre: 

W wadae muswj Kosman ( H ) pokonał na pun­
kty Ostrowskiego ( Z ) , w koguciej Tawber (II» po* 
konał na punkty Michalaka I I ( Z ) , w piórkowej 
Fagot ( I I ) sremisował a Michalakiem I ( Z ) , w lek­

kiej Zylberberg ( H ) pokona- niezwslużenle a t 
punkty Saciepińskiego (Z ) i Kljewakl (Z ) pokonał 
po aaaartaj walee na punkty Gotfryda ( H ) , w pól. 
średniej Białystok ( I I ) zremisował a Zwlerichow-
skim (Z) i WdowhUki ( I I ) aremlsował a Cyra­
nem ( Z ) , w irednicj Bartosik (Z) pokonał na pun­
kty gorszego technicznie Waldmana ( H ) . Sędziował 
w ringu p. Kub iak , na punkty — p. Sikorski. 

— Na trasie Krzywię — Stryków — Głowno — 
Łowica na dystansie 100 km soitały rotegiane ml-
•trzostwa szosowe łódzkich klubów kolarskich. — 
W mistrzostwach startowała nienotowana dotych­
czas liczba 110 zawodników ( U k lubów) . Wyicig 
ukoórzyio 89 kolarzy. Startowali sawodniey wszy­
stkich klubów wspólnie. Pierwszy na metę przybył 
iMnapodilewanie Kuórzak ie agierakiej Boruty w 
czasie 2iS9:08 prsed Jaskólskim (Wima) 2:59:08.5 
i Leśkiewiezem (Wima) 2:59:09. Czas tych trzech 
kolarzy jest bardzo dobry i lepszy od dotychcza­
sowego rekordu trasy. (Dotychczasowy rekord — 
3 godz. 6 min. ) . Wymieniona t ró jka prowadziła 
cały </.•- wyicig. Czwarty przybył Wójc ik (Wima) 
I 113:56, a następnie w czasie 3 g. 14 min. wpadła 
niemal równocześnie grupa złożona z osiemnastu 
zawodników, wśród które j znajdowali się m. i. Wię­
cek i Kołodziejczyk. Sklasyfikowani oni zostali we 
dług następujęrej kolejnoiei: 5) Szmidt ( Ł T K ) , 
6) Błasirzyński ( Ł T K ) , 7) Stolarczyk (Boruta) , 
8) Więcek ( Ł T K ) , 9) Wieczorek (Boruta) , 10) Wi t . 
kowski (Orlę, Pabianiee). 

T> tuły mistrzostw poszczególnych k lubów, po. 
dług kolejności uzyskanych czasów, uzyskali nastę. 
I>ujacy zawodnicy: Boruty — K u ń c i a k ; W imy — 
Jaskulski ; Ł T K — Szmidt ; Rapidu — Preiser 
•M l:i>l 1 : KPZjcdnoczoae — Świątkowski 3:14:00.4 
LKS-u — Irzykowski 3:14:01.5; Makabi — Kolsk i 
1:14:36; Orlęcia (Pal..) — Wi t kowsk i ; PTC — 
Chylewski ; Rekordu —- Gapińsk i ; Orlęcia (Zg. )— 
K u b i a k ; Bar - Kochby — Szwarc; TZS — M i l l e r ; 
O l imp i i — Sehoenholz. Mistrzostwa zostały prze­
prowadzone sprawnie przy dobrych warunkach at-
mosferyrznycb. 

« - Zostały rozegrane zawody floretowe o mietrzo 
stwo okręgu dla zawodników klasy B. Startowało 
8 szermierzy. Ty tu ł mistrza idoby ł Bartosik (Poczt. 
P.W.) przed Prażnnowskim (Elektrownia) , Jarosem 
(PKS) , Wojtczakiem (PKS) , Buczyńskim (PKS) , 
Kausem (Elektrownia) , Kartasińakim (PKS) i Gór-
kę (Tramwajarze). 

Odybyły się również mistrzostwa we f lorecie 
Okręgowego Ośrodka \ Y F , Startowało 9 zawodni, 
ków. Pierwsze miejsce zdobył Jegorow (Elektro­
wnia) przed Stankiewicac.m, Wapnłarskim, March­
wick im i Rychl ik iem — wszyscy a Elektrowni. 

— Odbyły się na stadionie Wimy mistrzostwa 
lekkoatletyczne okręgu łódzkiego klasy C. Starto­
wało ponad 100 zawodników z 13 klubów. Klaaę B 
uzyskało 19 zawodników. Najwyższy poziom wyka-
aat bieg 1500 m, w k tórym 11 zawodników uzyskało 
klasę B. Zwyciężył w tym biegu Reinsrh (Zjedn.) 
w czasie 4 i32, l . Poza tym z najlepszych wyników 
należy zanotować skok wzwyż — Szmidke (KE) 
1.65 m. 

— Został zakończony ezwórmecz koszykówki 
męskiej HKS — Y M C A — Zjednoczone — UT o 
puchar YMCA. W f inałowym meczu HKS pokonał 
Y M C A 34:28, zdobywając puchar. 

— Rozpoczęły się w Łodzi rozgrywki pi łkarskie 
o mistrzostwo juniorów. Ciekawsze wyn ik i byłv na­
stępujące: U T — RKS 3;1 (3 :1) , Makabi — 
BKochba 2:1 (1 :0) , Hakoah — Makabi 6:0 (3 :0) , 
WKS — SKS 2:1 (1 :1 ) , ŁKS — Wima 3 : 1 , 
Ł K S I I — Widzew 1:1. 

— W Wiedniu odbył się sensacyjny mecz p i ł 
\ a r s k i między Szkocją a Austrią, k tóry zakończył 

alę wynikiem remisowym 11:1 (0:0) . Sędziował p, 
Lamgeohuat. Widzów 70 tysięcy. 

— W Toruniu w szosowym wyścigu o mistrzo­
stwo klubowe na dystansie 100 km zwycięstwo od­
niósł 1.ntcr 3 g. 1 min. pried Langhoferem. 

W Warazawic wyścig szosowy na 105 k m wygrał 
Napierała 2:59:50,9 przed Kap inki cm i Wasilew-
sk im. 

— W meczu piłkarskim Węgry — Jugosławia 
w Budapeszcie Węgry zremisowały a Jugosławię 1:1 

— W meczach tenisowych o puchar Davita wy­
niki były naetępujące: Włochy — Monako 3:0, Ju­
gosławia — Rumunia 3 :0, Francja — Norwegia 3:0, 
Południowa Afryka — Nowa Zelandia 1:1. 

•— Wcsoraj zakończyły się w Budapeszcie mię. 
dzynarodowe mistrzostwa tenisowe Węgier. 

W grze pojedynczej pań Jędrzejowska w finale 
spotkała się s Włoszkę Tmn-lli, bljęe ję adecydo-
wanie bea większego wysiłku 6:0, 6 : 1 . Jędrzejow­
ska zdobyła w ten sposób ponownie mistraostwo 
Węfjer, 

Odbyły się dalsze rozgrywki piłkarskie o 
mlsttzoftwo łódzkiej klasy B : Sokół (Zgierz) 
pokonał Borutę 2 ' 1 (1:1) l Boruta pokonała 
łódzki Hakoah 2:1 (1:1). 

TABELA KLASY „B". 
gier pkt. br 

1) Sokół (Zg) 6 11 20:4 
2) Zjednoczone 5 7 15:4 
3) Boruta 5 7 9:4 

4) TUR 6 7 13:17 
5) Makabi 5 4 6:8 
6) Barkochba 6 2 4:12 
7) Hakoah 4 0 5:19 

Pan i fest P i ę k n a ! 
zawoła T w ó j wielbiciel, zachwycony śliczną 
eerą! A piękną cerę przywraca K r e m ORO 
Metamorphose przeciw piegom, prysaeaom i 
opaleniinie. 

Zycie sportowe 
S O K Ó Ł — T . U. R. 5 :1 (3:1) 

Oczekiwany niecierpliwie mecz piłki nożnej 
o mistrzostwo k l . „B" Ł O Z P N między Sokołem 
miejscowym, a łódzkim T U R - e m odbył się wczo 
raj na boisku Sokoła o godz. 11,30, przynosząc 
zasłużone zwycięstwo gospodarzom w stosunku 
5 : 1 . Spotkanie było niezwykle interesujące. So 
kó l mimo t e wystąpił w osłabionym składzie 
(btak Kałużyńskiego) zademonstrował koncerto­
w ą grę, jakiej dawno nie oglądaliśmy. Silniejsi 
fizycznie łodzianie nie istnieli na boisku wobec 
stałej ofensywy Sokoła, którego atak umiuł 
s * o j ą przewagę cyfrowo wykorzystać. Doskona 
le wypadł zdobywca 4 bramek Kornacki, pra-
woskizydłowy Mamińskl I i zdobywca 5 bram 
kl Mamińskl I I . Na wyróżnienie zasługuje rów-
n-cż Biyszewski , Pietrzak, Zrobok, a zwła 
s K z a Podgórski w bramce. Pod koniec gry 
doszło do incydentów wśród gracz5\ k tó rym 
nie mninl zapobiec sędzia p. Pogodziński. Jedy­
ną bramkę dla TUR-u zdobył Karaś. 

Z. S. O. — Boruta I I 1*1. 
Po po'udnlu odbył się mecz piłki nożnej o 

mistrzostwo k''. „C" między drużynami miejsco 
wytui 7.SG — Boruta I I . Po równorzędnej grze 
nieznaczne twycięstwo odnosi ZSQ w stosun­
ku 2 - 1 . 

MECZ L E K K O A T L E T Y C Z N Y . 
Wczoraj na Mie jsk im Stadionie Sportowym od­

by ł się mecz lekkoatletyczny między l v Gimna­
zjum M Staszica (Zgierz) a KS Gimnazjum im . Na. 
rutowicza IL.MIL>.>. Spotkanie zakończyło się zwy­
cięstwem zgieraan w stosunku 52:46 punktów.* 

W posłezefólnyeh konkurencjach osiągnięto wy 
n i k i : 

Bieg 800 m : 1) Kawał (Ł ) 2.30, 2) Strzelczyk 
(Ł ) 2.30,1, ) ) Raj (Z) 2.30,2 

Skok w da l : 1) Cieśla (Ł ) 5.67, 2) Iwanow ( Ł ) 
3.63, 3) Kuźmińsk i (Z ) 5.43 

Rzut k u l g ; 1) Stalowski (Z) 12.20, 2) Opiel iń-
ski ( L ) 11.30, 3) Cieśla (Ł ) 10.53 

Bieg na 80 m : ) ) Kryst ian (Z ) 9.8 sek, 2) Iwa­
now ( Ł ) , S) Kuźmińsk i ( Z ) 

Skok wzwyż; 1) Kuźmiński (Z ) 1.50, 2) Strzel­
czyk ( Ł ) 1,10, 3) Myszkowski ( Ł ) 1.40 

Rzut dyskiem: 1) Opiel lński ( l . i 41 m, 2) Kry­
stian (Z) 39 m, 3) Różański (L ) 31 m 

Rzut oszczepem: 1) Kryst ian (Z ) 37 m, 2) Sza. 
łowski (Z ) 34.10 m, 3) Cieśla ( Ł ) 

Sitafr.tę 4x100 wygrało Gimnazjum Zgierz przed 
KS Gimnazjum Łódź. 

Natomiast sztafetę ol impi jskę 100x200x400x800 
wygrali łodzianie. 

W ogólnej punktacj i zwycięstwo odnosi KS Gi­
mnazjum im . St. Staszica w Zgierzu 52:46 punktów. 

K ierownik iem zawodów był prof. A. Banachow-
ski, sędzię głównym — p. F. Cazewski. 

Jutro zjemy na obiad 
Rosół z makaronem. Sztukę mięsa z sosem 

koperkowym. Kartofelki, legumina ryżowa. 

ZIELONE Ś W I Ą T K I N A JASNEJ GÓ­
RZE. ^ 

W roku bieżęrym w miesiącu mają, w czasie 
Zielonych Świątek, odbędę się wielkie uroeaystoiei 
mariańskie na Jasnej Górze w Częstochowie, Łódś, 
tradycyjnym zwyczajem, weźmie masowy udział w 
manifestacjach rel igi jnych ku czci Królowej Naro* 
du Polskiego. 

Pętnicy wyjadę z Łodzi w dniu 1 5 maja (sobo­
ta) po uroczystym nabożeństwie w koźciela katedral 
UYIN Św. Stan. Kostk i , w czasie którego J. E. k*. 
biskup Wł . Jasiński, ordynariusz diecezji łódzkiej, 
udziel i pielgrzymom pasterskiego błogosławieństwa. 

Wobec tego, iż karty wpisowe w bieżącym ty­
godniu zostały rozsprzedane, przeto Diecezjalny I n . 
stytut Akcji Katolickiej przystąpił, pray współu-
dziale L ig i Popierania Turystyk i , do uruchomienia 
drugiego pociągu popularnego do Częstochowy. 

Karty uczestnictwa w cenie zł 6.S0 nabywać mo­
żna w sekretariacie Diecezjalnego Instytutu Akr j i 
Katol ick ie j — Łódź, u l . Gdańska 1 1 1 , we wszystkich 
parafiach łódzkich i kościołach f i l ia lnych, w księ­
gami „Przyszłość" — Piotrkowska 263 i w księ­
garni „Dobre j Ks i f żk i - ' — u l . Gdańska U l . 

Co nas po pracy rozweseli? 
Teatr Miejski — Skąpiec. 
Teatr Polski (Cegiclniana 27) — Klnh 

kawalerów. 
Casino — Teodora robi karierę. 
Corso - -R.n?A. lekkiej b'}gady 

Europa. Droga do Rio. 
Grand-Klno — Płomienne serca. 
Jar: Rewia: „Tabor Cy " łak i ; " na ekra­
nie „Mazurka". 
Metro: „Buffalo B i l l " . 

M;:r,'-/.a. I. Caliete, miasto miłości 
I I . Mały lord. 

Miraż: „Weseli Biedacy". 
Palące - B o r d < armet 

Przedwiośnie. Dla ciebie, Maria 
Rialto: „Ku Wolności". 
Rakieta — Komediant 

Stylowy. Dzieci szczęścia. 
Ton — Pop* « i ; ienj. 
Zachęta: 2) „Dwa dni w ra ju" ; 2) „Ada 
to nie wypada". 

WYSTAWY. 
Wystawa si lników i elektrotechniki w gmachu 

Miejskiego M U Z E U M Przyrodnicaego, w parku Sien­
kiewicza, otwarła w dni powszednie od g. 10 do 14 
I od 16 do 20, w niedziele i lwięta od g. 10 rano 
do 20 wlecz. 
Wystawa obrazów Abe Gutnajera pn.y uL Piotr­

kowskiej 106 

WINSZUJEMY 
Jutro. Franciszkowi. 
Wschód słońca 4.01. 
Zachód słońca 19.20 
Długość dnia 15.19. 
Przybyło dnia 7.20. 
Tydzień 2 0 
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KSIĄŻKA „POMIARÓW". 

T A R G N A M O D E L K I . 
m m a OSOBLIWE B I U R O E * - A K T O R * * m a m a 

Nowy Jork zajmuje się bardzo żywo 
strasznym morderstwem, popełnionym w 

. czasie świąt Wielkanocnych na 20-Ietniej 
modelce Weronice Gedeon, na jej matce 
i niewinnym lokatorze, który spał w sąsie­
dnim pokoju. Szczegóły tego morderstwa, 
o które podejrzany jest napół obłąkany 
rzeźbiarz amerykański Robert Irving już. 
podaliśmy swego czasu. To potrójne mor­
derstwo, dokonane wśród tajemniczych o-

• koliczności i liczne fotografie Weroniki 
(zwanej popularnie „Ronnie") zamieszczo 
ne w dziennikach z tej okazji zwróciły ogól 
ną uwagę na zawód, który wykonywała 

: młoda i piękna kobieta. 
Weronika była modelką. Ale modelka 

j nie mogłaby żyć w Nowym Jorku z same­
go pozowana malarzom, gdyby nic inne 
możliwości, jakie jej daje piękna twarz i 
piękne ciało. Dlaczego fabrykanci papiero­
sów amerykańskich sprzedają znacznie wic 
cej pudelek czy paczek z papierosami, je­
śli znajduje się na nich piękna twarz kobie­
ty? Dlaczego amerykańskie magazyny cie­
szą się powodzeniem, jeśli zawierają foto­
grafie pięknych kobiet? Jest to tajemnica 
psychologii mężczyzny. W Nowym Jorku 
setki firm korzysta z piękności kobiecej, 
—ażeby lansować swoje fabrykaty pod for 
mą bardziej pociągającą. Biura reklamy, 
magazyny strojów damskich, atelier foto­
graficzne potrzebują na kilka godzin mo­
delek do pięknej fotografii, do anonsu i do 
reklamy. 

W Nowym Jorku istnieje rodzaj targu, 
na którym wybiera się i wypożycza na go­
dzinę lub na dzień piękne kobiety. Targ 
ten mieści się w bardzo eleganckim domu 
przy Park Avenue, a założycielem jego jest 

' eksaktor, który umiał doskonale zorganizo­
wać swoje biuro. Nazwiska wszystkich mo 
delek wpisuje się do książki. Każda model-

[ ka jest w tej książce dokładnie opisana: 
wzrost, waga, szerokość itd. Załączone są 

{ liczne fotografie: z profilu, en face itd. — 
Ażeby być przyjętą modelka musi uzyskać 
zgodę dyrektora biura i zapłacić wpisowe 

. (25 dolarów). 
Z takiej książki montuje się potem al ­

bumy modelek z fotografiami, które po ce-
i nie 3 dolarów kupują wszyscy zaintereso­

wani kupcy i przedsiębiorcy reklamowi. 
Z albumów tych wybierają sobie rfiodelkl, 
które się nadają do ich celów reklamo­
wych. 

Biuro posiada 1100 stałych' klientów i 
bierze oczywiście procent od każdego za­
angażowania modelki przez przesiębiorcę. 
Niektóre modelki pozują swoim pięknym 
ciałem, jak np. zamordowana Weronika, 
inne pozują twarzą, rękoma i nogami. 
Obok bardzo młodych kobiet spotyka się 
modelki w wieku dojrzałym. Przedsiębior­
cy potrzebują nieraz pięknych głów kobie­
cych w obramowaniu siwiejących włosów. 
Sex-appeal jest ceniony u modelek, ale nie 
jest jedynym walorem. Poszukiwane są twa 
rze oryginalne, z indywidualnym wyrazem 
z dystynkcją i wdziękiem. 

Nie wszystkie modelki cieszą się po­

wodzeniem. Jednt zdobywają z trudem 
engagement, inne są rozrywane. Stosownie 
do walorów modelki otrzymują od 5 do 25 
dolarów wynagrodzenia. Niektóre modelki 
zarabiają w ten sposób z łatwością 200 do 
250 dolarów miesięcznie. Ale modelka mu­
si być zawsze elegancko ubrana i wypielę­
gnowana. Wydatki na suknie, fryzjera i tak 
sówki są znaczne. Niektóre modelki, jak 
Elżbeta Russel, są ogólnie znane. Twarz 
Russel widnieje na opakowaniach czterech 

wielkich fabryk papierosów. Była ona naj­
popularniejszą modelką, zanim została ar­
tystką filmową. 

Ambicją wszystkich tych modelek jest 
oczywiście dostać się do Holywood. Gdy 
któraś z nich zaangażowana jest jako mo­
delka do filmu reklamowego, karmi się za­
raz nadzieją, że zostanie artystką filmową. 
Ale Hollywood nie jest łatwy do zdobycia. 
Jest wiele modelek „rozczarowanych", któ­
re nie dotarły nigdy do Hollywood. 
oOo • 

I fancwru amerykańskich lotników' 

J a k n a l e ż y s i ę . o p a l a ć ? 
S Ł O N C E L E C X T , A L E J % O Z E T E Z Z A B I Ć l 

Pomimo, że jednym z najdzielniejszych 
środków odmładzających są promienie sło­
neczne, to jednak należy uświadomić sobie 
że działają one na organizm ludzki podo­
bnie do jadów trucizny: odpowiednia daw­
ka leczy, lecz nadmierna zabija. Dlatego 
też podczas opalania należy przestrzegać 
ściśle pewnych przepisów i wskazań lckar-
sko-kosmetycznych. 

1) Przy otyłości, arterio-sklerozie, ane­
mii, gruźlicy, chorobach kobiecych, choro­
bach serca można stosować tylko kąpiele 
powietrzne, co do naświetlań słonecznych 
należy zasięgnąć porady lekarza. 

2) Kąpiel słoneczną można brać co 
dzień, wyjątkowo dla ludzi słabych co dru 
gi dzień. 

3) Kąpiel słoneczną stosować, leżąc na 
piasku suchym, okrywszy głowę paraso­
lem, kapeluszem lub chusteczką. 

4) Najodpowiedniejszą porą dnia na 
stosowanie kąpieli słonecznych jest czas 
od godz. 9 do 12 przed południem, w go­
dzinę po spożyciu posiłku. 

5) Do naświetlań słonecznych wybie­
rać zawsze dnie 

bez wiatrów I opadów. 
6) Podczas kąpieli słonecznych zaleca 

się stosowanie ciemnych okulafrów. 
7)' W razie zaczerwienienia skóry, swę­

dzenia, pieczenia oraz pojawienia się uczu 
cia duszności, należy kąpiel przerwać. 

8), Jeśli przy kąpielach słonecznych za­
nadto się chudnie, powyżej 2 kg. na mie­
siąc, należy kąpiele przerwać lub ograni-
czyś okres ich trwania. 

9) Przed kąpielą słoneczną nie brać ką­
pieli wodnej, gdyż to może spowodować 
oparzenie skóry. Natomiast po naświetla­
niu konieczny jest natrysk o temp. 20 st. 
C , kąpiel w rzece, lub morzu. 

10) Ciało należy stopniowo przyzwy­
czajać do kąpieli słonecznych w przeciągu 
kilku dni. Zaczynamy kąpieJ słoneczną, na 
świetlając kończyny dolne dwa razy po 5 
minut. Drugiego dnia naświetlamy ręce w 
ciągu 10 minut, trzeciego dnia przód tuło­
wia w ciągu 15 minut, czwartego dnia tył 
tułowia w ciągu 20 minut, wreszcie naświe 
tlamy całe ciało w ciągu 30 minut. 

Dla otrzymania ładnego koloru skóry 
konieczne jest przed opalaniecm stosowanie 
na całe ciało preparatów opalających, spe 
cjalnic wyrabianych w postaci kremu lub 
olejku. Preparat taki nie tylko opala este­
tycznie, 

ale zapobiega podrażnieniom 
i oparzeniom skóry, poza tym chroni ją 
przed zbytnim wysuszeniem, zwiotczeniem 
i tworzeniem się zmarszczek. 

Co do wartości zdrowotnych kąpieli sło­
necznych — to mają one olbrzymie znaczę 
nie przy hartowaniu skóry, działają na po­
budzenie włókien nerwowych i naczyń 
krwionośnych. •>. . . . i . 

Murzyński „bóg" w więzieniu 

„Father Divine" (Ojciec niebieski) które­
go sekta cieszyła się dużą popularnością 
wśród murzynów Haarlemu (przedmieścia 
Nowego Jorku) podczas pierwszego prze-v 

słuchania przez nowojorską policję. 

W Kalifornii odbywają się wielkie manewry lotnicze armii amerykańskiej. Na zdję­
ciu załadowanie bomby lotniczej wagi 500 kg. 

NAJAZD PIĘKNYCH PAŃ 
N A H E S K I E P R A C O W N I E K R A W I E C K I E * 

Ponieważ słyszy się ciągle, że kraw­
cy męscy po prostu zawaleni są w tym ro 
ku robotą., damską, postanowiliśmy spraw 
dzić tę wiadomość u źródła. 

— Zaczęło się od 'ego — uprzejmie 
informuje nas jeden z bardziej wziętych 
krawców męskich — że panie towarzyszą 
ce swoim mężom ,do miary" pytały mnie 
o radę. — „ jak się to dzieje — utyskiwa 
ły — że marynarka męża po kilku latach 
nie traci fasonu, a moja zeszłoroczna już 
nie ma „wyglądu"? Przecież szył ją kra­
wiec! To samo z paltem. Dlaczego moje 
ściśle męskie sportowe palto nic ma już 
linii i to po jednym zaledwie sezonie, pod 
czas gdy mąż nosi palto, które mu pan u-
szył okrągłych pięć lat temu i wygląda 
jak tegoroczne -'. — Oglądałem te „mę­
skie" palta i marynarki i uśmiechałem się 
tylko. Raz dałem się ubłagać i przero'\-\ 
łem jedną marynarkę. W rezultacie otrzy 
piałem zamówienie na pół tuzina nowych 
niarynarek od wszystkich koleżanek owej 
pani, której tak nieopatrznie zgodziłem się 
przerobić kostium. Co było robić? Panie 
przychodziły w towarzystwie panów, któ­
rzy są moimi stałymi klientami i nie mo­
g ł e m i m odmawiać'. M o j a p i e r w s z a k l i e n t 
ka zapewnia mnie, że już nigdy w życiu 
nic pójdzie z angielskim kostiumem albo 
paltem do damskiego krawca. Myślę — 
zakończył mój rozmówca — że chodzi tu 
nie o to, że krawcy damscy źle szyją, ale 
o to, że jest to zgoła inny rodzaj szycia. 
Dotychczas panie nie żądały „prawdziwie 
męskiego" wykonania. • • •. 

Istotnie krawiec damski również nie 
dbał dotychczas o ściśle męskie wykona­
nie, wydawało mu się nawet, że należy ła 
godzić ów męski styl, czynić okrycie lek­
kim, okrągłym w linii i fantazyjnym w wy 
konaniu szczegółów. Obecnie panie zdecy 
dowały, że okrycie w stylu francuskim mo 
że szyć dobra krawcowa, a jeśli ma być 

angielski, sportowy styl, to żaden damski 
krawiec nic da rady i najprościej będzie 
udać się do specjalisty — męskiego kraw 
ca. 

Zobaczymy co pokaże przyszłość, w 
każdym bądź razie pewnym jest, że nie 
obejdzie się to bez wpływu na dalszy roz 
wój mody męskiej. Maluczko, a role się 
odmienia i zamiast pani, pragnącej mieć 
ubranie takie jak mąż, zjawi się pan z pre 
tensją, że garnitur żony jest ładniejszy... 

Być może, że wpłynie to również na 
zmianę odwiecznego typu ubrania naszej 
brzydkiej połowy, ludzkości, na bardziej 
malownicze i oryginalniejsze. 

PODSŁUCHANE 
GOŚĆ Z PROWINCJI. 

Matolski przyjechał z głębokiej prowin 
cji do większego miasta, gdzie udał się 
wieczorem do lokalu. 

— No, jak tam było? — pytają go na­
zajutrz kuIiAi/^^^M^MuadRNE 

Matolski jest rozpromieniony. ' 

— Cudownie, wspaniale! Byłem w r« 
stauracji, gdzie grata orkiestra cygańska 
— wszyscy na sali śpiewali, tańczyli, a 
potem jeden z muzykantów podszedł z 
talerzykiem, na którym leżały pieniądze, 
wziąłem więc sobie dwa złotef 

TYLKO SIĘ PYTAŁA... 

— Powiedz mi, co to u was była za 
awantura? Myślałem, że sufit się wa l i ! 

— Ależ nic podobnego, drobnostka! 
To tylko żona się pytała, gdzie tak dłu­
go, byłem. , . . j 

ADAM CZEKALSKI 

ZA 

a 
O W I E S 

t — Nie jest to żadne polecenie, a tylko prośba, nie 
mam przecie najmniejszego prawa rozkazywania pani. 
Mogę jedynie prosić i to właśnie robię. 
> ^ — A czy ja mogę o coś poprosić? 
V — Jeśli będę w stanie spełnić tę prośbę, i owszem. 

— Czy nie zechciałby mi pan pomóc przy wykona­
niu danego mi zlecenia? 

Marek bez słowa podszedł do konia, odwiązał go 
cd drzewa i poprowadził lou najbliższej chacie. Alina 
poszła za nim, nie przerywając milczenia. Boruta usta­
wił konia w cieniu olbrzymich topól, rozsiodłał go i po­
lecił opiece tęgiego parobczaka, a następnie rzekł do­
piero: 

— Możemy pójść po storczyki. Uprzedzam jednak, 
że tutaj, na prowincji, takie sam na sam młodej panny 
ze dworu z obcym mężczyzną i to żonatym, nie będzie 
przyjęte przychylnie. Ludzie mogą wziąć panią na języ­
ki , a ponieważ... musi pani dbać o swoją reputację, za­
lecałoby się raczej zrezygnowanie z tej wycieczki. 

Alina zagryzła znowu wargi i zarumieniła się bardzo. 
Y — Jest pan złośliwy, panie Boruta. 

— Bynajmniej, łaskawa pani, powtarzam tylko za­
słyszaną od pani opinię o tych sprawach. Ponadto, kie­
dyś wyraziła pani opinię, jakby to dobrze było, gdyby 
ludzie mówil i zawsze i wszędzie tylko prawdę. Tę zasa­
dę stosuję właśnie w tej chwil i . Należy mówić prawdę 
i tylko prawdę. 

Weszli na skraj zagajnika i idąc wyciętą linią leśną 
rozmawiali w dalszym ciągu. Boruta był nielitościwie 
prawdomówny. Alina zaś, słuchając go, doznawała ta­
kiego uczucia, jakby jej ciernie wbijano w samo serce. 
Chwilami omal się nie rozpłakała, zdHsiła jednak łzy za 

każdym razem i słuchała jego słów, które smagały ją 
jak baty. W końcu, kiedy Marek przerwał na chwilę, 
odezwała się: 

— Dobrze... dobrze — powiedzmy sobie zatem pra­
wdę w oczy i skończmy tak lub inaczej... Ja dłużej tego 
nie mogę znosić... 

— Skończyć? A cóż tu jest do skończenia, łaskawa 
pani? Przecież to, co należało, dawnośmy skończyli, 
tam.... na grobli — pamięta pani? Przecież tam wtedy 
powiedzieliśmy sobie wszystko, co należało. Wracanie 
od nowa do sprawy umarłej jest równoznaczne z dzia­
łalnością szarlatanów, wywołujących duchy i przepowia­
dających przyszłość L fusów na kawie. 

—Marku!. . Ach, jakże ty mnie musisz nienawi-
dzieć! 

— Myl i się pani, myli się pani gruntownie. We mnie 
nie ma żadnej nienawiści do pani, nawet żalu nie mam 
za to, co się stało. 

— Nie jesteś szczery. 

— Jestem nim zapewne w daleko większym stopniu, 
niż sobie pani to wyobraża! Mówię przecież od A do Z 
tylko prawdę, sama to pani najlepiej wre, po cóż mi te­
dy zarzucać kłam tam, gdzie nawet jego cienia dopa­
trzeć się nie można. 

— Więc naprawdę nie nienawidzisz mnie? 

— Ani mi to w głowie! Współczuję pani tylko, że 
tak cię wychowano, w takim zaściankowym wyobraże­
niu o świecie i życiu, w obowiązku poświęcania wszy­
stkiego, najdroższych uczuć dla nieśmiertelnego kon­
wenansu. Mnie pani jest bardzo żal, pani. jest bardzo 

biedną istotą, niewolnicą bezwolną Znanego i Uznanego, 
pani nie masz odwagi zrobić jednego kroku, który nie, 
byłby przepisany przez savoir-vivre. i^jOmWamm i 

,— Marku, jakiś ty okrutny! -'i •> " i ^ L . * ; 

— Przecież zgodziliśmy się, że należy mówić praw­

dę. • . 
•— Czy to tylko miałeś mi do powiedzenia?. 

•— Nie, ja nic nie miałem pani do powiedzenia. Za­
znaczyłem to na samym początku. Ale skoro już doszło 
do tej rozmowy, powiem pani jeszcze coś: niech pani 
się próbuje wyrwać na czas z tego błędnego koliska, 
w jakie wtłoczona zostałaś, wychowaniem, niech pani 
spróbuje zrzucić z siebie skórę buszmanki. Tak, bu-
szmanki! Niech pani porzuci ten świat zakłamany i pój ­
dzie swoją drogą, jaką wskaże jej serce. Taka droga 
nie prowadzi nigdy na manowce. Wszystko inne, całe 
pani przeszłe życie było tylko wegetacją, jakże bardzo 
marną i poziomą! 

Marek urwał i idąc obok smutnej i przybitej poto­
kiem . jego oskarżeń Aliny, zbierał przydrożne kwiaty^ 
układając je w wiązankę. 

!— Marku.... — odezwała się naraz Ala •— Marku 
przebacz mi... 

— Przebaczyć — pani? A cóż ja pani mam 'do prze­
baczenia? Postąpiła pani tak, jak nakazywało jej otrzy-

. rrane wychowanie i w tym ani za grosz nie ma pani winy, 
nie, panno Aluś! Winić tu można jedynie tych, którzy pa­
nią wychowali. Ci ludzie umrą ju2 takimi, jakimi są, ale 
zanim zginie cały ten skretyniały namiastek wy­
chowawców, wiele jeszcze szkód wyrządzą społeczeń­
stwu. 
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